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Z Sejmu.
WARSZAWA (Radjo), 21. Wczoraj na popo­

łudniowej sesji przyjęto art. 8 w brzmieniu wnio­
sku komisji. Do artykułu 11-go poseł niemiecki 
Kronig postawił wniosek, który pomimo poparcia

całej lewicy, nie otrzymał wymaganych 2/3 głosów  
i upadł. W czwartek odbędzie się trzecie czytanie 
przyczem premjer Bertel postawi sprawę votum 
zaufania dla rządu.

Osznstva konsulatu niemieckiego w Gdańsku na szkodę skarbu polskiego. \

GRUD ZESDZ, 21. Ogr0mną sensację wywołał 
tu taj iak t wykrycia i udow odn;enia bezprawia m e 
mieekiego konsulatu w Gdańsku, k tóry  ze szkodą 
d ła  polskiego skarbu u łatw iał w yjazdy z Polski do 
Niemiec bez paszportu. Parę dni te|mju przytrzy­
m ano w Iczw ie  obywatelkę polską Elżbietę Sze- 
najchową, k tóra w przejeździe z Gdańska ku g ra­
nicy niemieckiej, legitymowała się na praw o prze­
kroczenia granicy gdańsko - niemieckiej zaświad 
Czem’em wystawione'm przez niemiecki konśtlat w 
Gdańsku.

Badana Szenajchowa przyznała się, że nie mo­
gąc otrzym ać ulgowego paszportu zagranicznego za

poradą znajomych swoićlf, udafa się do G dańska 
gdzie w konsulacie niemieckim bez żadnych tru d ­
ności wystawiono jej przepustkę na przekrocze­
nie granicy gdańśk0-ńiemieckiej. Szenajchowa chcia 
ła  jechać cl0 Królewca, lecz przez pomyłkę wsiadfa 
do pociągu idącego na granicę polską.. K onsulat 
niemiecki w Gdańsku kierow ał wSzy;stklch, chcą­
cych przejechać przez granicę bez paszportu, kolej­
ką id ą cą  z Gdańska do Malborga, stąd już zupełnie 
swobodnie bez kontro li ze strony  w ładz polskich, 
mogli wyjeżdżać podróżni eto wszystkich miejsco­
wości w Niemczech.

Dr. S tanisław  EALINIEWiCZ
specjalista w chirurgjl, 

chorobach nerek i p ę c h e r z a  
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W rocław sk a  33 , (dom Bankn Handlowego).
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WfLNO, 21. Z Kowna donoszą o nowych rewe 
iacjach odnoszących się do pieniędzy z funduszów 
państwowych wydawanych przez poprzedni rząd 
chrześcijańskiej dem okracji cSobolm prywatnym 
lub różnym instytucjom . Między innemi ustalono, 
że wyaano 115 tys. litów  dwuim redakcjoim pism 
gadzinowych, wychodzących w Kownie: redakcji

rosyjskiej gazety i żydowskiej „K owner 'Ze.ilung“ 
Popierano rosyjską trakcję w se jm ie  kowieńskim 
W niełłzielę toczyły się przez cały dzień obrady 
sejmu nad tą isprawą. Postanow iono cały  poprzedni 
rząct chrześcijańsko - delm okratyOzny oddać pod 
sąa.

Panika walutowa w Paryżu.
PARY Z, 21. W czoraj podczas, gdy ETernot i  

trudem  doprowadził do końca rokowania w sp ra ­
wie rządu, mieszkańców. Paryża ogarnęła gorącz­
ka sDekulacyjna.. Pod wpływem wiadomości z gieł­
dy o wzroście kursu  dolara z 200 tranków. na 225, 
tłumy ludzi rzuciły  się do kas oszczędnościowych 
i banków wycofując pieniądze i kupując obce vca- 
luty

W> wielkich domach towarowych wstrzymano 
sprzedaż ponieważ kupcy czekali Ina zwyżkę cen
i 'dopiero dzis po zwyżkowych cenach zamierzają 
sprzedawać. Ceny, w  oknach wystawowych zostały  
Wczoraj szybko podwyższone. W  kołach finanso­
wych utrzym ują, że zwyżka dolara została spo­
wodowana sztucznie, aby przyspieszyć akcję H errio  
ta. Chciano wy wołać przez podbicie kursu nola- 
r a  nastrój sztucznej paniki i zimusić wahających 
Polityków do szybkiej decyzji.

Spadek fraoka I sytuacia handlowa we francjl.
PARYŻ (Radjo), 2i. Z powodu ciągłego spad­

ku franka, władze postanowiły cd piątku zamknąć 
giełdę zbożową. „Ganta" „Information* podaje, 
że wiele największych domów handlowych w celu 
uniknięcia bankructw, postanowiły, aż do czasu 
możliwej stabilizacji franka wstrzymać wszelkie 
operacje handlowe.

taiem nkze zniknięcie króla Borysa-
LONDYN, 21. „Daily Mail" donosi z Genewy,

i i  w całej Szwajcarji panuje wielkie zaniepokoje­
nie z powodu tajemniczego zniknięcia króla bułgar­
skiego Borysa, który opuścił Medjolan w ubiegłą 
niedzielę i miał udać się do Szwajcarji. Z tą chwi­
lą wszystkie ślady króla zginęły.

IDanewry floty niemieckie! na Bałtyku.
BERLIN, 21. W sierpniu odbędą się wielkie 

manewry floty wojennej niemieckiej na morzu Bał- 
tyckiem. W manewrach weźmie udział minister 
Reichswehry, Gessler. Sztab generalny niemiecki 
czyni daleko idące przygotowania.

ła jn a  rada ministrów o zatajone! nocie.
BERLIN, 21. W dniu wczorajszym odbyło się 

posiedzenie rady ministrów. Posiedzenie było taj­

ne, ze względu na narady gabinetu Rzeszy nad 
odpowiedzią na ostatnią notę komisji kontrolującej.

Związek oficerów Rzeszy nadesłał przed po­
siedzeniem rady ministrów na ręce rządu niemie­
ckiego memorjał, w którym żąda, aby odpowiedź 
niemiecka była utrzymana w tonie jaknajbardziej 
kategorycznym z zaznaczeniem, że komisja kontro­
lująca „niema prawa mieszać się w sprawy wewnę­
trzne Niemiec".

BERLIN, 21. Wczoraj odbyło się posiedzenie 
rady ministrów w sprawie noty gen. Walsha. O 
posiedzeniu tern Biuro Wolfa wydało komunikat 
treści tak tajemniczej, że cała prasa zwraca się 
przeciwko takiemu systemowi informowania ogółu.

Hpetyty niemieckie nie maią granic.
RYGA, 21. Na otwarciu targów królewieckich 

wygłosił dłuższe przemówienie kanclerz Rzeszy 
niemieckiej Marx. Powiedział on między innemi 
życzenie, aby kraje bałtyckie zostały zdobyte w 
jaknejkrótszym czasie dla Rzeszy, jest to wynikiem 
nakazu chwili dla niemieckiej polityki.

Mowa kanclerza Marxa wywołała wielkie 
oburzenie w całej łotewskiej prasie i w łotewskich 
kołach politycznych.

Dolar w Barszawie.
WARSZAWA, 21. Dolar w obrotach prywat­

nych 9.14, w obrotach międzybankowych 9.15.

w  s k l e p i e

*  „GAZETY KALISKIEJ"
ą I Al. J ó zefin y  I,

jest do nabyciasus teleleoów
uzupełniony po dzień 1.111 r. b,
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JHemorjal Komitetu Wykonawczego 
i Zjazdu Piekarzy Rzplltej Polskiej 
złożony w Min. Przem. i Handlu.

M em orjał ten  z łożon y  w Min wykazuje 
na podstawie odpowiedzi, otrzymanych od 
cechów z różnych miast Rzeczypospolitej, że 
przemysł piekarski znajduje się w sytuacji 
nader krytycznej, że bez udzielenia mu po­
mocy jakiej w obecnej chwili potrzebuje, 
przemysł ten w krótkim czasie ulegnie cał­
kowitej ruinie.

Taki stan rzeczy spowodowały niestety 
nasze władze państwowe i komunalne, któ­
re nie brały pod uwagę, że przemysł pie­
karski, jako drobny i rozrzucony w setkach 
miejscowości, jest zależny od całego szere­
gu warunków, w jakich w danej miejscowo­
ści pracować musi.

Nie da się zaprzeczyć, że zbyt daleko 
idące liczne ustawy i rozporządzenia z jed­
nej strony skrępowały i dotychczas krępują 
wolność produkcji i wymianę produktów, z 
drugiej zaś strony nałożyły olbrzymie cięża­
ry w postaci różnych świadczeń socjalnych, 
podatków i daniny majątkowej, której prze­
mysł piekarski wytrzymać nie jest w możno­
ści. Do obecnego nader krytycznego stanu 
przemysłu piekarskiego zaliczyć należy jesz­
cze jedną, bodaj czy nie najważniejszą, a 
mianowicie tę, że przemysł piekarski nie wie 
jak mu ktoś urządzić się karze, lub jak go 
ktoś urządzić pragnie.

Od szeregu lat, a ściśle mówiąc od po­
czątku powstania naszej państwowości jest 
on stałym objektem ciągłych eksperymentów. 
Różnego rodzaju próby na przemyśle tym 
dotychczas czynione, jak również doświad­
czenia, które w najbliższej przyszłości za­
mierza się na nim dokonać, pozbawiają prze­
mysł ten jednego z kardynalnych warunków, 
o jakich wspomnieliśmy wyżej, koniecznego 
warunku dokładnego orjentowania się, w  
jakich konjunkturach produkcja piekarska 
ma się rozwijać.

Jednego dnia np. mówi się o tern, że 
chleb może być wypiekany z mąki 50 proc., 
a powinien być wypiekany z mąki 60 czy
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SO proc. Za kilka dni znowu żąda się, aby 
do wypieku pieczywa zostały sprowadzone 
specjalne maszyny, piece i przyrządy, wła­
śnie takie, jakie w kraju nie są wyrabiane. 
Jeszcze w kilka dni potem przychodzi się 
do wniosku, że wypiek chleba może się od­
bywać bez mąki, gdyż można go piec bez­
pośrednio ze zboża. Wkrótce zaś potem przy­
chodzi się do wniosku, że chleb może być 
spożywany, dopiero po 8 godzinach od chwi­
li wypieku. To przekonanie powoduje no­
we wymagania, aby na chlebie nalepioną
była recepta: z ilu ilości, jakich gatunków i 
w jakich okolicznościach chleb został wy­
pieczony, lub jak obecnie dosypywanie m ą­
ki żytniej do mąki pszennej, co daje ogro­
mne pole do nadużyć.

Zamykanie i otwieranie sklepów jest też 
zupełnie dowolnie stosow ane przez m iejsco­
we władze. Są miasta i miasteczka, gdzie 
władze każą sklepy otwierać dopiero o go­
dzinie 8 rano, a zamykać o 4 lub 5 po po­
łudniu i t. d.

Prócz tych ograniczeń są też takie a-
nomalje, na które zwrócono uwagę w Ka­
liszu, jak np. wysoce niehygjeniczna sprze­
daż pieczywa w kurzu i brudzie na straga­
nach rynkowych, która winna być wszędzie 
skasow ane.

Tych parę przykładów charakteryzuje
dostatecznie warunki w jakich pracuje prze­
m ysł piekarski w chwili obecnej.

Określiwszy w tych kilku zdaniach nad 
wyraz krytyczne położenie piekarnictwa, po­
zwolimy sobie z kolei rzeczy przejść do o- 
mówienia środków, które temu ciężkiemu 
położeniu zaradzićby mogły.

Środki są następujące:
Ponieważ przemysł piekarski w różnych 

dzielnicach Państwa, a nawet w różnych o- 
kolicach kraju ma swoje odrębne warunki 
egzystencji, to w celu zachowania istnienia 
tego przemysłu nie należy wydawać żadnych 
generalnych zarządzeń i rozporządzeń, lecz 
należy je zdecentralizować. Każde zarządze­
nie lub rozporządzenie winno być wydane 
z godnie z opinją fachowych przedstawicieli 
m iejscowości na terenie, który mają one o- 
bowiązywać.

W słusznem  dążeniu ku obniżeniu ce­
ny artykułów najniezbędniejszych potrzeb, a

takim bez wątpienia jest chleb, należy dą­
żyć w pierwszym rzędzie do wolności pro­
dukcji i jej wymiany, gdyż zarówno duża 
podaż jak wolna konkurencja są jedynym  
czynnikiem, mogącym spowodować obniżkę 
ceny. Zasada powyższa wyklucza jakąkolwiek 
bądź ingerencje na normowanie pieczywa. Po­
lityka rządu, idąca w kierunku obniżenia cen 
na pieczywo winna spowodować jedno, a 
mianowicie zmniejszenie i unormowanie 
świadczeń socjalnych, jak to: kasa chorych, 
fundusz bezrobocia, ubezpieczenie od nie­
szczęśliwych wypadków i t. p., jak również 
ujednostajnienie dla przemysłu piekarskiego 
w całej Rzeczypospolitej podatku obrotowe­
go i dochodowego.

W celu poprawienia w możliwie krót­
kim czasie wydajności produkcyjnej piekarń, 
należy, aby rząd wyznaczył odpowiednie su­
my na długoterminowy i niskoprocentowy 
kredyt, przeznaczony na inwestycje przem. 
piekarskiego. W tern miejscu zaznaczyć mu­
simy, że idąc po zasadniczej linji polityki 
gospodarczej rządu, produkcję naszą kalku 
lowaliśmy na 5 proc. zysku brutto, a obe­
cnie kalkulujemy ją tylko na 3 proc. zysku. 
Stwierdzić to mogą organy rządowe, które 
kwestją cen dotychczas się zajmują. Oczy­
wista rzecz, że przy tak minimalnych zys­
kach nie może być mowy, aby jakichkolwiek 
inwestycji bez udziału kredytu rządowego 
można było dokonać.

Aby inwestycje, których wprowadzenia 
domagają się czynniki rządowe, i które my 
sami jako zawodowcy wprowadzić pragniemy 
były inwestycjami przynoszącemi rzeczywi­
stą korzyść i społeczeństwu i naszemu prze­
m ysłowi, jest rzeczą wskazaną, aby rząd 
wyznaczył pewną niewielką zresztą sumę 
jako subsydjum do celów zwiedzenia i za­
poznania się z najnowszymi wynalazkami w 
dziedzinie techniki piekarniczej zagranicą do- 
konanemi. Pożądanem byłoby, aby w ko­
misji, sk ład a jące j się z fachow ców , wyde­
legowany przez zrzeszenia zawodowe brał 
udział również i delegat rządu. Taki skład 
komisji dawałby rękojmię, że zarówno opi- 
nja rządu, jak i fachowa opinja zawodow­
ców znajdą objektywną cenę przy ustaleniu 
co w przemyśle piekarskim nowego zrobić 
należy.

K R O N I K A

L I P I E C

Ś R O D A
Praksedy P., Julji P. M.

W. słońca g. 3 m. 40. Z. g. 7 m. 45. 
(C W. g. 3 m. 58 pp. Z. g. 12 m. 56 pn.

— N agroda o m is tr z o s tw o  P o lsk i 
na c z w ó r k a c h  na regaty wszechpolskie w Byd­
goszczy, które odbędą się 8 sierpnia r.b., wykona­
na przez pracownię artystyczno-złotniczą pana 
Prymasiewicza w Kaliszu, wystawioną będzie w 
czwartek 22 i piątek 23 b. m. w oknie kantoru 
„Gazety Kaliskiej". Nagroda ta ofiarowaną zosta­
ła przez prezesa Związku Towarzystwa Wioślar­
skiego J. Radwana. Jest to puhar srebrny na 
podstawie, z  przykrywką na której umieszczone są 
godła wioślarskie oraz godło Rzeczypospolitej orzeł 
polski. Całość wykonana nadzwyczaj artystycznie 
jest chlubą rzemiosła kaliskiego.

— O dnow ienie S ta r o stw o . Gmach s ta ­
rostwa, który od czasu ustąpienia niemców z Ka­
lisza nie był przez lat 8 odnawiany, okupanci zaś 
pozostawili go w nadzwyczaj opłakanym stanie, 
dzięki energicznym staraniom starosty kaliskiego 
p. Tułeckiego podlega obecnie gruntownemu re­
montowi wewnętrznemu. Wykończoną już została 
sala posiedzeń. W najbliższym czasie odnowioną 
zostanie główna klatka schodowa, w której drew­
niane i niebezpieczne na wypadek pożaru schody, 
zamienione zostaną kamiennemi.

— Z ob ozu  h a r c e r sk ie g o  Im. Romu­
alda T raugutta . Obóz harcerski II dr-ny im. 
Traugutta na Defecie pod Zbierakiem, mimo małej 
liczby uczestników, prowadzony jest systematycznie 
lnoZj row° po<* kierownictwem energicznego ko- 
d-ha Antosz*0*^ G ilow skiego i oboźnego

rozm 2uzenorg^na°lneZ!enolSta/ y Wykoń?ZOn.ene I pomysłowe urządzenia, jak:

szczególniej wyróżniający się szałas, zbudowany na 
wzór chat Zakopiańskich, efektowny płotek, którym 
ogrodzony jest obóz i również w stylu Zakopiań­
skim zrobiona brama; krzyż, przy którym rano i 
wieczorem chłopcy się zbierają na modlitwę, na­
stępnie klomby, maszt i t. p. upiększenia nadające 
obozowi estetyczny i imponujący wygląd.

W ostatnią zaś sobotę drużyna w komplecie 
wzięła udział w strzelaniu na skupienie do tarczy 
na strzelnicy „Łysa-Góra", strzelając bardzo do­
brze (strzelanie odbyło się wspólne z miejscowym 
oddziałem strzeleckim) i tu harcerze wyróżnili się 
szczególną swą wprawą i wyrobieniem, jakie po­
siadają nietylko w technice harcerskiej, ale i w 
obchodzeniu się z bronią.

Czuwaj!
Niew.

— Z n alezion e zw ło k i. W środę z rana 
znaleziono w Prośnie około wału Kazimierza Wiel­
kiego zwłoki z raną w głowie kupca z ulicy Kano­
nickiej Stanisława Mystkowskiego. Przy denacie 
nie znaleziono pieniędzy, tylko kilka naboi rewol­
werowych.

— K rw aw y k o n iec  zabaw y. Z Konina 
donoszą: Na urządzonej przez klub sportowy
„Warta" zabawie w lasku żychlińskim doszło do 
ostrego zatargu o jedną z uczestniczek zabawy 
pomiędzy robotnikiem odlewni msszyn Zygmuntem 
Gawrońskim, a szewcem Franciszkiem Paruchałą.

Pałając zemstą do Paruchały, Gawroński do­
padł go w powrotnej drodze z zabawy i zadał mu 
8 ran w głowę i brzuch ostrym nożem kucharskim, 
pochwyconym w karczmie. Paruchała padł trupem. 
Morderca rzucił się zrazu do ucieczki, spostrzegł­
szy jednak pościg, podciął sobie tętnice na ręce, 
wobec czego po aresztowaniu musiano go umieś­
cić w szpitalu.

— U siłow an ie  sa m o b ó jstw a . Rotbart 
Rózia, zam. w Kaliszu ul. Wiejska Na 5, w celu 
samobójczym napiła się esencji octowej. Niedo­

szłą samobójczynie umieszczono w szpitalu Staro- 
zakonnych w Kaliszu, życiu nie zagraża niebezpie­
czeństwo.

— W ielka a fe r a  w e k s lo w a  w  Ł od zi.
Donoszę z Łodzi, że tam ujawniona została wielka 
afera z wekslami firmy Karol T. Buhle. Weksle 
tej firmy były fałszowane na setki tysięcy złotych, 
przyczem podpisy na wekslach były tak dobrze 
podrobione, że jest trudnem rozróżnić, który pod­
pis jest sfałszowany. Tymczasem udało się ustalić 
że fałszowaniem weksli zajęła się banda której 
kierownicy Kowalski i Jakubowicz zniknęli. Do­
okoła tej afery prowadzi się energiczne dochodze­
nie.

— K asjer  łó d z k ie g o  m a g istra tu  zd a -  
fra u d o w a ł 2 0  ty s .  z ł .  Kasjer łódzkiego ma­
gistratu p. Walenty Leśniewski lat 50, zabrał z 
miejskiej kasy 20 tys. zł. i ulotnił się.

— C zem  u sp raw ied liw ion a  j e s t  pod ­
w y żk a  op ła t p ooztow yoh . Wedle rozpo­
rządzenia, ogłoszonego w ostatnim „Dzienniku U- 
staw", z dniem 16 b. m. następuje 10 procentowa 
podwyżka cen znaczków pocztowych.

Jest to już druga podwyżka w ciągu niewielu 
tygodni. Polityka taka jest błędna i szkodliwa. 
Poczta jest instytucją demokratyczną, która po­
winna oddawać usługi za najmniejszem wynagro­
dzeniem. Taka jest wszędzie na Zachodzie, gdzie 
opłaiy pocztowe są minimalne. I stwierdzono 
zrozumiały zresztą fak, że im niższe opłaty pocz­
towe, tern większy obrót, przesyłek i większy zysk 
chociaż poczta powinna raczej pracować bez zys­
ku. Wysokie opłaty pocztowe powodują bowiem 
zmiejszenie ilości przesyłek i w następstwie — 
deficyt.

Podwyżka opłat pocztowych w Polsce jest 
tembardziej nieszłuszna, że niczem nieusprawie­
dliwiona. Płace funkcjonarjuszów pocztowych są 
takie same, jak poprzednio, a materjały, jakich 
poczta używa nawet w związku z kursem dolara 
staniały.

— Ceny sp iry tu su  i w ód ek . Obecnie 
obowiązują następujące ceny spirytusu: za 1 litr 
4 zł. 15 gr., 0.75 litra 3 zł. 15 gr., 0,5 litra — 2 zł. 
15 gr, i 0.25 litra 1 zł. 15 gr.; czystej 45 proc. 1 
litr — 4 zł. 60 gr., 0.75 litra 3 zł. 50 gr., 0.5 litra
— zł. 35 gr. i 0.25 litra — 1 zł. 25 gr.

Ceny sprzedażne spirytusu butelkowego na 
cele lecznicze i domowe wynoszą w detalu łącznie 
z butelką 1 litr. — 9 zł. 60 gr. 0.5 litra — 4 zł. 
75 gr i 0.25 litra — 2 zł. 25 groszy.

— Z ebrania  k on tro ln a  rez er w istó w *
W roku bieżącym przeprowadzone będą raporty » 
zebrania kontrolne:

1) oficerów rezerwy i pospolitego ruszenia, 
oraz byłych urzędników wojskowych, urodzonych 
w latach: 1902,1898, 1896, 1893, 1892, 189i, 1890, 
1889, 1888, 1887, 1886, 1882, i 1876, jak również i 
tych z roczników 1897, 1881, 1885 i 1875, którzy 
nie stawili się do raportów kontrolnych w roku 
ubiegłym.

2) szeregowych rezerwy i pospolitego rusze­
nia z bronią roczników: 1898, 1894, 1893, 1892 i 
1891, oraz tych z roczników 1890, 1895, 1896,1897 
i 1901, którzy nie stawili się do zebrań kontrol­
nych w roku ubiegłym.

3) oficerów z roczników 1894, 1895, 1899, 
1900 i 1901, oraz szeregowych rezerwy roczników 
1099 i 1900, którzy w latach 1925 i 1926 nie odbyli 
ćwiczeń w rezerwie i nie stawili się do raportów
— wzgiędnie zebrań kontrolnych.

Raporty kontrolne (oficerów) odbywać się 
będą dnia 4 listopada, zaś zebrania kontrolne (sze­
regowych) w czasie od 15 października do 15 
grudnia.

Zebrania kontrolne powinny zasadniczo od­
bywać się w siedzibach władz administracyjnych 
I instancji.

Oficerowie rezerwy i pospolitego ruszenie 
obowiązeni są stawić się do raportów kontrolnych 
w mundurze wojskowym.

Ze względu na trudne warunki ekonomiczne 
w roku bieżącym będzie zezwolone, aby oficerowi® 
nie posiadający mundurów wojskowych, zgłaszali 
się do raportów kontrolnych w ubraniach cywilnych-

— I le  p ta o ić  n a le ż y  z a  m ie s z k a n i a  
je d n o p a k o jo a r e *  Czynsz za mieszkanie jedno­
pokojowe (kuchnia i przedpokój w rachubę nie 
wchodzi) wynosi obecnie 43 proc. przedwojennego 
komornegoj t. j. po 1 zł  ̂ 43 gr. za każdego rubla* 
Normy ie obowiązywać będą do końca roku- 
Świadczenia obowiązują w dalszym ciągu i wyno­
szą od 5—11 proc. zasadniczego komornego- 
W razie nieporozumienia co do wysokości świad­
czeń między lokatorem a gospodarzem — sprawą 
rozstrzygnie urząd rozjemczy na podstawie ra­
chunków, przedłożonych przez właściciela domu.

— O bniżenie c e n  w ęg la . Kategoryczni 
postulat rządu, co do obniżenia cen węgla górno­
śląskiego w sprzedaży na rynku wewnętrznym zo­
stał wreszcie przez konwencję węglową uwzględ'
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mony i to zgodnie z propozycją ministra przemy­
słu i handlu. Dotychczasowe ceny zostają od dnia 
20 b. m. obniżone do: 32.60 zł. za orzech I-szy, 
127.60 zł. za orzech Il-gi, 2130 groszek i t.d. Dla 
kolei i wszystkich instytucji państwowych ceny ma- 
jawe pozostają bez zmian, czyli, że dokonana w 
czerwcu podwyżka cen węgla w stosunku do cen 
z miesiąca maja w wysokości 17.5% — zredukowa­
ną zostaje obecnie na wszystkie gatunki węgla do 
7.5%.

Z K R A J U .
— W sz e o h p o lsk ie  r e g a ty  w  B yd ­

g o s z c z y .  Polski Związek Towarzystw wioślar­
skich ustalił już ostateczny program tegorocznych 
regat wszechpolskich o mistrzostwa Polski, które 
odbędą się w niedzielę dnia 8 go sierpnia b. r. na 
wspaniałym torze regatowym w Bydgoszczy. Pro­
gram przewiduje 14 biegów, w tern 4 biegi mis­
trzowskie (jedynki, dwójki, czwórki, ósemki), jeden 
bieg pań i jeden bieg dla wioślarskich towarzystw 
szkolnych. Termin zgłoszeń towarzystw i ilości 
łodzi skończył się dn. 17 lipca, poszczególnych zaś 
łodzi trwa do 29 bm. Regaty tegoroczne zapo­
wiadają się bardzo ciekawie, gdyż spodziewany 
jest udział klubów wioślarskich ze wszystkich 
krańców Rzeczypospolitej, które pragną na wodach 
bydgoskich walczyć o palmę pierwszeństwa.

— P r z e g lą d  o g ó ln y  s z k o ln ic tw a  w  
P o ls c e  z a  r o k  1921/22 — 1924/ 25 . W r.
7924/25 było w państwie 27.414 szkół elementar­
nych, to znaczy tyle, ile ich było w r. 1921/22. W 
rok potem liczba szkół zmalała o 30, a w r. 1923/ 
24 wzrosła do sumy 27.448.

Liczba nauczycieli w szkołach tych stale 
wzrastała, ,a w r. 1924/25 doszła do 66.176. To 
samo dotyczy liczby uczniów, która w ostatnim 
roku sprawozdawczym wynosiła 3.237.340.

Szkół średnich w r. 1924/25 było 778 w po­
równaniu z r. 1921/22 liczba ich wzrosła o 20 o 
liczbie 219.978 uczniów, zakładów zaś wyższych 17, 
a w nich zapisanych słuchaczów 37.125.

Najwyższy rozwój osiągnęło szkolnictwo w 
-woj. centralnych, następnie południowych, z kolei 
w woj- z a c h o d n i c h  i Śląskiem, najniższy wykazuje 
w woj. wschodnicn.

_  S e k w e s tr  k o n t w  ? . K. O. Jak po­
dają pisma warszawskie, ministerstwo finansów 
rozesłało do urzędów podatkowych w kraju cyrku- 
iarz, aby w celu przyspieszenia ściągania zaległych 
podatków zaprowadzo dokładniejszą kontrolę do­
chodów osób, zalegających w opłacie

Specjalni urzędnicy mają być codziennie de­
legowani na pocztę, K. P. O. i do banków, w celu 
sprawdzenia, dla kogo z zalegających w płaceniu 
podatków nadeszły pieniądze. Pieniądze te  mają 
być obłożone sekwestrem.

W ostatnich dniach zasekwestrowano w wielu 
miastach pieniądze, które nadeszły przez P. K. O., 
osoby zaś, do których pieniądze były adresowa­
ne, otrzymywały z urzędu podatkowego pokwito­
wanie, że suma została zasekwestrowana i zapisa­
na na ich konto.

2 dziejów przyjaźni 
polsko - rumuńskiej.

W roczn icą  b itw y  pod K o n sta u g z lią .
Było lo w lipcu 1863 r., kiedy zbrojne powsta­

nie przeciw Moskalom doszło punktu kulminacyj-

Idąc wzorem M ickiewica, pułkownik Zygmunt 
•Milko wski (późniejszy po w leściopisarz znany pod 
p s e u d o n i m e m  T. T. J ł z )  zorganizował na obszarze 
Turcji zbrojny oddział ^migrantów polskich, któ- 
ry  walczącym rodakom ^  'zanieść miał no-
iwą otuchę do walki, a zarazem poimoc zbrojną. Na 
południowo wschodnie rubieże Polski, idrogia z T u r­
c ji  prowadzić musiała przjeiz Mołdawję i Besarabję 
obszary, które zorganizow ana na nowo Rumunja 
wcieliła krótko przedtem w skład swego państwa. 
Rzec? jasna, że według prawa międzynarodowego 
przejazd wojsk zbrojnych Polski przez terytor- 
jum Rumunji-, m usiał (być naruszeniem neutral 
ności tego państwa, o czem niewątpliwie wiedział 
pułkownik Miłkowski, . .

Kwest ja  przejazdu wojsk polskich przez Ru- 
niunję była o tyle jeszcze więcej skomplikowaną 
ponieważ Rumunja, imimo swej Isympatji do po­
wstania w, Polsce pod żadną m iarą  zezwolić nie 
mogła na przejazd wojsk, obawiając się potężnej 
wówczas Rosji, która niewątpliwie (zastosowałaby 
ostre  represje wobec Rumunji. l o  leż kiedy dmą 
1 2  lipca 1863 r. pułk. Miłkowski przeprawił się 
przez Dunaj, ówczesną granicę między T urcją  a 
Rumunją. wydał do rządu i narodu rujtnjuńs kiego 
odezwę, ivw której tłumacząc isię iz naruszenia ne 
atralności Bujmnnji, powiedział, Im. in .:

Wśród kupców ten sposób egzekwowania po­
datków wywołał wielkie zaniepokojenie, gdyż nag­
ły sekwestr pieniędzy, przeznaczonych często na 
spłatą weksli, stawia często kupców w bardzo 
trudnem położeniu.

Sekwestrowi ulegają pieniądze, nadchodzące 
przez P. K. O. oraz sumy z iknasa weksli, gdyż 
pieniądze te uważane są za własność adresata. 
Pieniądze natomiast, które nadchodzą jako zalicz­
ki na towar, nie mogą być sekwestrowane, gdyż 
wysyłający może ich żądać z powrotem, jeżeli a- 
dresat nie wysłał towaru.

— P r a c e  s a m o r z ą d ó w  p o w ia to w y  oh.
Dyrekcja Biura Zjazdów Samorządów powiatowych 
określa, jak następuje, stan prac instytucji samo­
rządowych:

Samorządy powiatowe czerpią swe dochody 
głównie z opłat drogowych, następnie z dodatków 
do podatku gruntowego i przemysłowego, z 15% 
udziału państw, podatku dochodowym, z udziału 
dochodach państwowego monopolu spirytusowego 
i z szeregu drobnych opłat.

Lwią część wydatków pochłania renowacja, 
remont i budowa nowych dróg szosowych. Pod 
tym względem mimo powszechnej stagnacji i cię­
żkich warunków materjalnych zrobiono dość dużo 
znacznie powiększając od r. 1920 sieć dróg szoso­
wych w kraju, głównie zaś w Kongresówce. Tak 
np. powiat mławski, który przed wojną posiadał 
około 60 kim. dróg szosowych, po ukończeniu jej 
wybudował 54 kim. Pow. płocki w tymże okresie 
zbudował 50 kim. dróg, tyleż mniej więcej zbudo­
wały pow. opatowski i będziński. Inne powiaty nie 
mogą się poszczycić takim dorobkiem, ale zato 
niema w kraju ani jednego powiatu, któryby nie 
powiększył swojej sieci dróg bitych.

Pozatem samorządy powiatowe prowadzą akcję 
w zakresie popierania rolnictwa zapomocą utrzy­
mania: szkół rolniczych (26 w b zaborze rosyjskim 
i 2 w Małopolsce), ośrodków kultury rolnej (pola 
doświadczalne, punkty zawodowe i t.d.), własnych 
instruktorów rolnych, weterynarzy, popieranie to­
warzystw rolniczych, przeprowadzania meljoracji 
wodnych i t.p.

Około 10% wydatków pochłania utrzymanie 
szpitali i przychodni oraz dozór sanitarny nad 
prod. żywn. i szkolnictwem powszechnem. Pewna 
część funduszów idzie na popieranie budownictwa 
szkół (subwencje gminom) i utrzymanie przy życiu 
rad szkolnych. Ponadto powiaty prowadzą akcję 
oświatową pozaszkolną (kursy dla dorosłych, bi- 
bijoteki, czytelnie i t. d.) Szesnaście powiatów w 
b. zaborze rosyjskim własnym kosztem utrzymuje 
gimnazja, niektóre zaś utrzymują szkoły zawodo­
we.

Z E  Ś W I A T A .
— P r o b lem  D y k ta tu ry  w  C z e c h a c h .

Organ czeskiej partji pracy „Narodni prace" pod­
kreśla niespożytą popularność prezydenta Masa- 
ryka, która objawiła się tak z okazji zlotu soko­
łów, jik  i podróży prezydenta po północno-wchod- 
nich Czechach. Zlot sokołów był nieoficjalnym 
plebiscytem na rzecz Masaryka, fakt ważny ze

.,Puście nas, ponieważ przejść musituy ko­
niecznie- Nie zapominajcie, z© idwa narody nasze 
są bratnie i że krew przelana spadnie na lego, kto 
pierwszy, zaczepi- Jaldż trybunał potępiłby syna 
za to, że ten przechodzi przez pole sąsiada, spie­
sząc na ratunek Irnatki, którą smaga morderca”.

Odezwa ta, napisana z wielkiem uczuciem wy­
warta na Rumi;nów wielkie wrażenie, tem bar­
dziej, że zapewniała ona, Iż Polacy przez Rumunję 
przechodzą jako przyjaciele narodu rumuńskiego 
i mienie obywateli skrupulatnie uszanują.

Rząd rum uński jednak nie b y t w stanie powo­
dować się jedynie sympatją dla Polaków. Ze wzglę 
du na zbyt silną Rosję musiał iść po linji prawa 
międzynarodowego. To też już jdnia 14 lipca o 
świcie poza odd/ia/em Miłk0 wski,ego pokazało się 
wojsko rumuńskie, a wkrótce zjawił się parlamen­
tarz. który zaprosił pułk .Miłkowskiego na roztnoi- 
wę z dowódcą rumuńskim, pułk. Kalinesco. Jak by­
ło do przewidzenia, do porozumienia (między obu 
dowódcami nie doszło.

Do bitwy przyszło dopiero (dnia następnego
t. j- 15 lipca. Przedtedi, jeszcze nastąpiła druga 
rozmowa, w, czasie której Kalinesco pokazywał 
pułk. Małkowskiemu instrukcję od ,swego rządu, na. 
kazująeą m u stanowczo rozbroić polaków; i odu 
stawić ich z powrotem do Turcji. Miłkowski jednak 
na wszystkie prośby pułkownika rumuńskiego był 
nieustępliwy wobec czego oficerowie rum uńscy po­
żegnali się Serdecznie z polskimi i rozpoczęli przy­
gotowania do bitwy. Dodać jeszcze należy, że od­
dział polski liczył tylko [około 250 ludzi i oddział 
oficerów nadliczbowych pod dowództwem Fran­
cuza, kapitana jCheuelier. Siedlem (koni stanowiło 
zaczątek jazdy, a zapasy lbr0ni, aimunicjij żywnoś­
ci i lekarstw początkowo m ieściły się na jednym 
jedvnym wozie, i ,

względu na' mające się na wiosnę 'odbyć wybory 
na prezydenta i wobec ataków ze strony prawicy 
na obecną głowę państwa.

Wielu obywateli życzy sobie— temi słowy 
kończy się artykuł — by Masaryk poszed w ślady 
Piłsudskiego i dokonał przewrotu

Prasa prawicowa, a zwłaszcza narodowo-de- 
mokrutyczna „Narodi Listy", komentują artykuł w 
ten sposób, że lewica czeska dąży do dyktatury 
i temi dążeniami tłumaczy nagankę na niewy­
godnego dla lewicy szefa sztabu generalnego, 
gen. Gajdę.

— H arem y w ie lo r y b ó w . Ekspedycja 
naukowa, mająca na celu zbadania życia okolic 
bieguna południowego, zajęła się szczególniej stud- 
jami nad życiem wielorybów.

Chodziło przedewszystkiem o stwierdzenie, 
czy istotnie polega na prawdzie popularne mniema­
nie, że wieloryby żyją w poligamji.

Dotychczas utrzymuje się pogląd, że jeden 
wieloryb rodzaju męskiego otacza się pięciu do 
ośmiu przedstawicielkami płci pięknej wielorybie­
go rodu. Małżonkowie są przytem bardzo zaz­
drośni i nie pozwalają swojemu haremowi na wy­
bryki.

Dotychczasowe obserwacje, poczynione przez 
ekspedycję, zdają się potwierdzać legendę o hare­
mach wielorybich.

Te obyczaje morskich ssaków czyniłyby zro­
zumiałym objaw, niepokojący cały przemysł zwią­
zany z połowem tych zwierząt, że liczba wielory­
bów znvejsza się w zastraszający sposób niemal 
z roku na rok.

W świetle poznania obyczajów wielorybich 
tłumaczy się ten objaw tem, że w razie połowu 
jednego wieloryba samca, pięć do ośmiu jego m ał­
żonek skazanych na stan wdowi.

Ateby zapobiedz zanikowi tych pożytecznych 
zwierząt, zostaną poczynione starania o wprowa­
dzenie ochrony samców-wielorybów.

— U ro d za je  w  E u rop ie . Departament 
rolnictwa w Waszygtonie ogłasza, że tegoroczne 
urodzaje w Europie są wyższe ponad przeciętną 
normę, lecz gorsze, aniżeli w ubiegłym roku.

O F I A R Y .
Sędzia Pokoju I okręgu nadesłał do Red. 

Gaz. Kai. na Czerwony Krzyż 15 zł. w sprawie 
Władysława Dulęby, tytułem pojednania stron.

W dziesiątą rocznicę śmierci ś. p- Kazimierza 
Panka, matka i siostra złożyły zł. 10 na Akade­
mickie Koło Kaliszan, na ręce skarbnika. Za po­
wyższą ofiarę Zarząd A. K. K. składa serdeczne 
podziękowanie.

Składajcie ofiary oa L. 0. P. P

Bitwa, jaka rozegrała się w miejscowości Kon- 
stangalia w pobliżu granicy, rumuńsko - rosyjskiej 
rozpoczęła się dnia 15 lipca 1863 r. o godzinie 1T 
przed p o łu d n ie m  i zakończyła ,się tego samego 
dnia popołudniu ucieczką Rumunów |z placu ibo- 
ju, jakkolwiek posiadali oni pięć kolumn, z których! 
każda mocniejszą była od całego oddziału polskie 
go. Głównie nie (wytrzymali Ru|muni ataku Polakowi 
na białą broń. W rezultacie walki Rum uni pozosta­
wili 100 zabitych i tyluż rannych, z  polskiej zaś 
strony zginęło 6 ludzi, a  18 rostało rannych'.

Po bitwie pułk. Miłkowski zeSwolił na wyda­
nie stronie przeciwnej zwłok (zabitych, jak rów­
nież nu wydanie rannych, |wi za|m,iań za co Ru­
muni zaopiekowali się Serdecznie rannym i Pola­
kami .(Przewieźli ich do ,’Ga'łaczu, umieścili w  
specjalnie dla nich urządzonym, (szpitalu i jak naj­
troskliwiej pielęgnowali. Także ludność tego m ias­
ta wiele syimpatji okazywała polskijm żołnierzom’, 
którzy po wyzdrowieniu bynajmniej nie byli uwa­
żani za jeńców. O  -

Kiedy zaś w kilka (dni później nowe siły ru­
muńskie otoczyły oddział polski, Polacy me chcieli 
Drzelewać krwi bratniego narodą bez walki złoży, 
li broń. Rząd rum uński £>od naciskic|tn op in ji wlas. 
nego społeczeństwa oddał pocichu (zabraną Pola 
kołu broń 'i pozwolił iim^pojedyńczo udawać się 
kilo Polski

Wspomnienie tej bitwy, stoczonej (między Po­
lakami a Ru|avunami przed laty sześćdziesięciu 
trzema napewno nie rzuci cienia na serdecz­
ne stosunki, panujące obecnie między dwoma na­
rodam i Raczej pełne szlachetnej rycerskości sta­
nowisko, jakie zajęli wówczas Rumuni wobec Po­
laków, broniących, względnie chcących bronić 
swych braci w Polsce, — pogłębić w nas musi uczu­
cie sympatji,, jakie ku nim, żywimy.
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OBWIESZCZENIE.
Dyrekcja Towarzystwa Kredytowego m. Kalisza 

na zasadzie § 96 Ustawy Towarzysta podaje do wia­
domości, że z powodu spełzłej pierwszej licytacji, 
nieruchom ość Ne 630 przy ul. Asnyka w Kaliszu wyzna­
czona została za zaległe raty od pożyczki Towarzy­
stw a na powtórną przymusową ostateczną sprzedaż, 
która odbędzie się w Kancelarji Notarjusza Stanisła­
w a Bzowskiego w Kaliszu w dniu 20 września 1926 
roku o godzinie 11-ej przed południem.

Nieumorzona część pożyczki Towarzystwa, obcią­
żającej nieruchomość tą wynosić będzie w dniu licy­
tacji 2631 złotych 61 gr. oprócz zaległych rat, kar i 
kosztów licytacyjnych.

Licytacja rozpocznie się od sumy 3600 złotych. 
Wadjum w sum ie 950 złotych winno być złożone  
w  gotowiźnie-

Warunki licytacyjne, obowiązujące nabywcę, wy­
m ienione są w zbiorze objaśnień złożonych przez 
Dyrekcję do księgi hipotecznej nieruchomości Ne 630 
hip. przy wniesieniu ostrzeżenia o sprzedaży w 
pierwszym terminie. 931

„Niniejszym podaje się do wiadomości zain­
teresowanych, że na mocy uchwały Zarządu z 
dnia 30/V1.26 r. z dniem I sierpnia 1926 r. obo­
wiązywać będzie tabelka ubezpieczeniowa obli­
czona w myśl art. 51 Ustawy z dnia 19 maja 
1920 r. (o obowiązkowem ubezpieczeniu na wy­
padek choroby) t.j. na podstawie zarobku dzien­
nego. Zaliczenie składek od przeciętnego zarob­
ku tygodniowego, może nastąpić jedynie tylko w 
tym wypadku o ile pracodawca z góry powiado­
mi P. K. Ch. o skróconym czasie pracy.

Tabelkę ubezpieczeniową obliczoną na pod­
stawie zarobku dziennego można nabyć w biu­
rze Kasy —  Wiejska 12“.

P o w ia to w a  K a sa  C h o ry c h  w  K a liszu .

929

932

Stare banknoty 1000-markowe, 
100, 50 i 20-markowe.

Posiadacze takich niemieckich banknotów  
ze stemplem wydania do 15 lutego 1919 roku, 
którzy reflektują na ich zrealizowanie zechcą  
w ysłać natychmiast swoje adresy, wraz ze  
znaczkami na odpowiedź na imię Kupca Ericha 
Preukschata. Berlin W. 30, Motzstr. 7.

Komitet organizacyjny i Oddział Związku 
Wierzycieli Rzeszy na zagranicę.

Zginęły 2 veksle
z k lauzulam i egzekucyjnem i na ko­
rzyść Józefa  G elbarta , K alisz, Maj­

kow ska 24, m ianow icie:
W eksel na 150 zł. p łatny dn. 10/V11 
i w eksel na 277 zł. p łatny 9/VI1 wy­
staw ione przez M. Śliw ińską G niezno, 
ul. C hrobrego, w eksle w kopercie 

w raz z 15 zł.
Uczciwego znalazcę uprasza się 

o zatrzym anie p ieniędzy i łaskawy 
zw rot w eksli, za  odpow iednim  wyna­
grodzeniem  pod adres: Kalisz, M aj­
kow ska 24, Józef G eltbart.

W eksle w obcych rękach  nie m a­
ją  w artości. 934

Komornik przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu,. 
Józef Motylewski, zamieszkały w Kaliszy, przy ulicy 
Wrocławskiej Nr. 35, ogłasza, że w dniu 28 lipca 
1926 roku od godziny 10-ej z rana w Kaliszu przy 
ulicy Majkowskiej pod -Ne 11 odbędzie się sprzedaż 
przez licytację ruchomości, a mianowicie: 60 tuzinów  
pończoch i skarpetek gotowych i 55 tuzinów niewy­
kończonych oraz 12 rolek wygoni należących do Ja- 
kóba Fryde, ocenionych na 1500 zł., na zaspokoje­
nie pretensji fir. „La Cotonniere" i innych.

Na zasadzie art. 1070 ust. post. cyw., licytacja 
może być rozpoczęta i niżej szacunku.

Kalisz, dnia 16 lipca 1926 r.
9 3 0  Komornik Sądowy. J. MOTYLEWSKI.

ROZKŁAD JAZDY
ważny od 10 maja 1020 r.

Nb
POCIĄG KURSUJE O djazd Przyjazd O djazd Przyjazd

ze stac ji do Postó j z na s tac ję
pociągu od do początk. KALISZA KALISZA końcową

518 Leszno W arszawa 20.30 0.22 7 0.29 6.20
513 W arszawa Poznań 17.50 0.59 33 1.32 532
501 Warszawa Paryż 21.— 1.20 2 1.22 6.35
514 Poznań W arszawa 23.20 3.33 10 3.43 10.50

502 Paryż Warsiawa 22.10 4.43 2 4.45 9 -
517 W arszawa Leszno 21.45 4.57 8 5.05 8.55
522 O strów Łódź 5.15 5.58 8 6.06 8.55

5532 O strów Kalisz 8.15 9 — — — —
512 Poznań W arszawa 6.— 10.18 10 10.28 17.25
521 Kraków Poznań 21.40 10.40 8 10.48 14.55

5533 K alisz O strów — — — 13.15 14.—
524 Poznań Kraków 11.20 15.32 10 15.42 5.05
511 W arszawa Poznań 8.40 15.47 8 15.55 19.46

5534 O strów Kalisz 17.30 18.14 — — —
5535 Kalisz O strów — — — 18.30 19.40
5536 O strów Kalisz 19.45 20.31 — — —
5537 Kalisz Skalm ierzyce — — — 20.45 20.58

523 Łódź O strów 19.10 22.02 8 22.10 22.52

I3C

Do rejestru Handlowego Działu B. Sądu Okrę­
gowego w Kaliszu wciągnięto w dniu 16 lipca 1926 r. 
pod Nr. rejestru 99 firmy „Grupa piekarzy Kaliskich 
i Łódzkich —  spółka z ograniczoną odpowiedzialno­
ścią w Pyzdrach", jak następuje:

Spółka z powodu spalenia się młyna została  
rozwiązana i zlikwidowana wobec czego skreśla 
się z rejestru handlowego Sądu na wniosek wspól­
ników, reprezentujących przeszło 75% kapitału zakła­
dowego spółki.

S ą d  O k rę g o w y  w  K a liszu  j a k o  r e j e s t r o w y .
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SKŁAD M flTERJflŁOW  PIŚMIENNYCH
..QAZETY KALISKIEJ”

5f, Z 0GR. 0DP.

POLECA:
Wielki wybór papeterji wiedeńskiej i krajowej 

w ozdobnych pudełkach od 3 zł. 
i kopertach 10x10 — od 1 zł.

Kałamarze ozdobne.
Pióra wieczne oryginalne „Osmia“, „Penkala" 

i inne — od 5 zł.
Bilety wizytowe. Garnitury piśmienne.

Ołówki automatyczne, Bóhlera, Komio, Pen- 
kala, teczki do papierów, notesy, portfele, i scy­

zoryki.
Kalendarze wieczne, ścienne, terminowe i inne.

Gustowne kosze do papierów.
Ramki wszelkich formatów do fotografjiodóOg. sz.

Albumy do pocztówek, fotografji i poezji. 
Akwarele, kredki w pudełkach na sztuki.

Książki handlowe do buchalterji podwójnei 
i amerykańskiej.

Wielki wybór pocztówek malarzy polskich, 
galerja d r e z d e ń s k a ,  salon p a r y s k i ,  

o r y g i n a l n e  egipskie i francuskie.

D C

Druk jJSflzetg. Kaliskiej” —_Kieja J&Wlny, 1~ Wydawca — „"Gazeta Kaliska" 5p, z ogr. odp. Redaktor MI, RADWAN.


